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W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e *

r r  W ąrszaw a  4 Października. —

Zamkowe pokoje wczoraj od godziny 10 
przed południem były napełnione znakomite- 
mi osobami wojsknwemi i cywilnymi, wi.  
tające iii i JO.  Feldmarszałka Xięcia W a r ­
szawskiego Namiestnika Królestwa ,  po jego  
powrocie.

—  W iedeń  30 Września. —

Dowiadujemy się s  Konstantynopola pod 
dniem 18 b. ni. ze  j enera ł  major H e s s i p o d -  
pu.Kownik Zichy FerrBris, złóż)li  młodemu 
sułtanowi pismo Jego Cesarskiej  Mości , z 
I owin>-owaniein wstąpienia na tron. Dnia 
15 bieżącego m. przybył pcałannik z T u ­
nis w takim samym celu od Beja Tunetań.  
skiego; tegoż dnia przybył tam Hafiz  Pasza 
były naczelny wodz, o k t ó r e g o  p r z e j ś c i u  
d o  I b r a h i m a ,  w i a d o m o ś ć  z A l e x a n -  
d r y i  ( p o d  d n i e m  7 t. m.) bfy ł a  p r z e t o  
z m y ś l o n ą .  Stanowczy k r o k  ze strony 
Wszystkich wielkich mocarstw nie jest  jeszcze 
zrobionym i d l a te g o  sprawa:egipsko turecka 
zostaje dotąd w zawieszeniu.

—  Frank fort n. Menem 25 W rześnia. —
Zgromadzenie związku b. zwątpienia od­

będzie leszcze dwa lub trzy pi siedzenia, cho­
ciaż mówiono że już  onegdaj rozpoczęty się 
jesienne ferye.

Królewsko francuzki pełnomocny minister 
przy związkowym niemieckim sejmie, Baron 
Defaudes, pizybyl wczoraj do naszego*niiusta.

Dziś baronowie Antelm,  Salomon i James  
von Rothschild oawiedzili księcia Meternicha 
w zamku Johannisberg.  Baron James von 
Rothschild już  ztaintąd nie wróci  tu, ale 
przez Brnxtl łę  i Paryż pojedzie do południo­
wej Francyi gdzie myśli zimę przepędzić.  
Zdrowie j "go  ciągle jeszcze nieco cierpi. Pan 
Salomon v. Rothschild później dopiero w r ó ­
ci do Wiednia.  Pod przewodnictwem p. K a ­
rola v. Rothschild otworzone dziś zostało 
czwarte zgromadzenie akcyonaryjuszów k a ­
nału Menn i Dunaju.

— Paryż 25 W rześnia. —

Słychać że gabinet angielski doniósł na­
szemu gabinetowi urzędów nie, o w krotce 
mającem nastąpić zaślubieniu królowej Wi* 
kturyi z jednym z x iążął  koburskich.

Kroi  przyjmował wczoraj xiężnę Leucht- 
tenberską i xiężniczkę jej córkę.
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Jeden z tutejszych dzienników donosi, ze 
p in  Pontois j ak  najspieszniej udasię  do Kon­
stantynopola, skoro tylko jakikolwiek paro* 
pływ rządowy będzie wolny.

Wczoraj  w pałacu posełstoya hiszpań­
skiego na obchód uspokojenia Hiszpanii ,  da 
ną  była wielka uczta, na której  obecnemi 
byli wszyscy znakomici obecni w Paryżu hi- 
szpanie.

W Angers zebrał  się W dniu 20 a. ni., 
sąd królewski,  wcelu zajęcia się sprawą wi­
chrzycieli w depnrtamencie Sartiie. Dwaj  
członkowie udali się do Maiis dla zasiągnie- 
ni a tani niejakich widoków.

Piszą z S t . Jean Pied de Port: *Wczo- 
ra j  przytyło tu znowu SOI) zbiegów karli- 
Stowskich pomiędzy niemi znajduje się jene­
ra ł  Ziiriuteguj i brygadyer Kipalao, który 
przez długi czas dowodził na granicy, Of i­
cerowie zostali rozkwaterowani w najznako­
mitszych douiacb, żołnierze otrzymali właści­
we racye.

Don Carlos w przejaździe przez Perigueux  
W  dniu 19 b. ni. od wiedzając prefekturę,  przy­
pomniał,  że przed 31 laty prawic w takich 
samych okolicznościach przejeżdżał przez Pe- 
r i gueux ,  kiedy z bratem swoim xięciem Astu- 
ryi udawał się do zamku \  ajeucay. Wcza- 
»ie krótkiego pobytu w Per ig ueux  drz\Vi 
prefektury jak  najściślej były strzeżone i oi- 
kogo nie przypuszczano do dostojnych wy- 
chodców.

— Dnia 26 Września. —
Postanowieniem królewskieni z dnia wczo­

rajszego rada municypalna miasta Mans zo­
stała ruzii iązaną.

Zes/.iej nocy widziano przylepiane na r o ­
gach przedmieścia St. Antoiue i w okolicach 
placu de la Greve burzliwe odezwy w k tó ­
rych mianowicie domagają się zniżenia ceny 
chUba.

JJoni/eur Parisien  donosi,  że spokojnuść 
w departamencie dSarthe i Orne  zupełnie z o ­
stała przy wróconą; że instrukeya sądowa od­
bywa się, i ź e  dowódców uwięziono.

— M adryt 18 Września. —

Wczora j  na posiedzeniu izby deputowa­
nych prezes rady doniósłszy o ucieczce don 
Carlos,i do Francy i przedłożył projekt  do 
prawa,  względem nadania Xięciu Vitloryi na 
własność, dóbr narodowych w wartości mil i­
ona realów.

Wiadomość o ucieczce infanta,  oprawiła 
nadzwyczajną radość między mieszkańcami

tutejszemi wszystkich klas. Gabinet otrzy- 
muje przez to nową moralną siłę i już się 
nie lęka ebtaltystów. Mniemają ,  że zaraz 
po przyjęciu projektu do prawa względem 
przywilejów, koi tezy zostaaą rozwiązane,  
jeśli  gabinet nie będzie mógł  z pewnością 
liczyć na większość.

Biskaja jeszcze nie zupełnie jes t  uspo­
kojoną,  kilka oddziałów karlistowskich prze­
biega okolice od Eybar do Elgajbar,  Ściga 
icb I turbe dawny- dowódca karlistowaki,  k tó­
ry przeszedł razem z Marotein. Słychać że 
700 Alawczykow, którzy znajdowali się pod 
St. Jean de Luz wrócili w nocy przez g r a ­
nicę. Krystyniści okazali w kilku miejscach 
nie wielo szlachetności względem kerl is tów,  
śpiewali oni pod ich drzwiami pieśń Tragala.

M atk i ,  siostry, ojcowie i t. d. żołnierzy 
kur!: stowskich którzy przeszli linię francuz- 
k ą  , przybyli wczoraj do St. Jean de Luz  i 
prosili ich aby powrócili do swoich siedzib, 
w których mo g ą  być zupełnie bezpiecznymi. 
Więcej  niż połowa Karlistów tam się znaj­
dujących uległa temu żądaniu.

Dziennik karlistowski Guienna umieścił  
prnklaniacyą Cabrery wydaną w Chuli l la 12 
b. in. Wzywa on w niej swoich żołnierzy, 
aby stawiali opór krystynistom aż do o s t a ­
tniej chwili i oświadcza że nie czuje się 
wcale zobowiązanym przez układ Maro ta, 
Zarazom przypomina mieszkańcom Valencyi,  
Aragonii i Katalonii ,  że równie juk Basko­
wie powinni wymagać utrzymania swoich przy­
wilejów, które utracili w czasie wojny o dzie­
dzictwo za Fil ipa V.

— Bajonna 19 W rześnia, —
Niedawno doniesiono o zjawieniu się pre- 

tendanta do korony, który się nazywa Ah-  
med Nadir  albo Nadir bej. Portąfoglio M ai- 
tese umieścił opowiadanie tśj awanturniczej 
osoby o cudownem ocaleniu po zamordowa­
niu mniemanego ojca, Mustafy IV.  i dalszym 
losie. Najnowszy numer tego dzienniku za­
wiera list tegoż Ahrned beja, kto ty ciągle ba­
łt i w Maicie. Turecki  pretendent mówi, ze 
nigdy me żądał  pomocy gabinetów europe j­
skich, że przeciwnie spodziewa się, Bóg 
i naród turecki  powoła ją  go na tron. ,, 
końcu zape\vnia, że obceim mu SĄ ambitne 
projekta. Przyrzeka nadto udzieljć redakto­
rowi Porlofoglio  szczegóły swojej młodości.  
Przeciw temu zapewnia pólkownik Ejuh bej 
który także bawi w Malcie, ze zna dokładnie 
przodków tego awanturnika,  który jest oszu-



Stern e lbo  o b ł ą k a n y m .  A h m e d  Nad i r ,  mó w i  
of i cer  t u r eck i ,  j es t  synem p u ł k o w n ik a  pe r s k i e ­
go ,  k tó r y  wszed ł  w s ł u ż b ę  t u r e c k ą  i p r ze -  • 
"zed l  lin'  \yiSYV ninf f i jmetańską.  A h m e d  .Na­
dir  s ł uży ł  pri iez n ie j ak i  cza s  ll C l i oz r ew  p a ­
szy i z" p ow odu  j a k i c h ś  p r z e s t ę ps tw  zost a ł  
p r z ez  n i ego  wypędzonym.  P od ob n i e ż  obszed ł  
sic z n im Inrai-bi in pasza ,  k tó r y  n a w e t  ś c i ąć  
ffg Jjazał.  Po w ie lu  a w an tu r a ch  ud a ł  on s.ę 
i o  I i b ody nb  i P a r yż a ,  gdz i e  p ros i ł  o posadę  
s e k r e t a r z a  przy  pose l s tw i e  t u r eck i e . n  po n i e ­
w a ż  nie  m iał  z c zego  s i ę  u t r zy m a ć .  P orta  

f o g l io  doda je  j e s z cze .  N a d i r  b y ł  tyle z u c h w a ­
ły,  ż e  chc ia ł  i  l o rd em Pa lm er s t o ne in  r o z m a ­
w iać  w zg l ę d em  swo ich  p r e t ensy j  do t r onu .  
M i n i s t e r  an g i e l s k i  z a w iad om i ł  o tern Re sz id a  
T as zę .  T e n  odpo wie dz i a ł  pok ró t ce ;  ż e  N ad i -  
r a  u w a ż a ć  na leży  za o b ł ą k a n e g o .

—  Ttilon 17 Września.  —  '

L is ty  z T u n i s  do nos zą ,  ze  wyp ad k i  w s c h o ­
dn i e  tam i w T r y p o ł i s  w ie lk i e  w ra ż e n i e  u-  
r-zyniły.  M ie sz k ań cy  oko l i c  T u n i s  o k a z u j ą  
Się n i e sp ok o j ne m i ;  w z b r a n i a j ą  s i ę / op ł acać  p o ­
datki .  W o j s k a  o k a z u j ą  w ie lk i  z a pa ł  d la  \ I e -  
h m e d a  Ali ,  i po s t u  u c i e k a j ą  aby  s i ę  z n im  
poł ączyć .  Bej  t u n e t a ń s k i  o c z e k u j e  o k r ę t ó w  
i i n s t ru kc y j  z Kon s t an tyn op o l a .  W  T r i p o -  
l is pa nu j e  zu p e ł n i e  podobny  s t an  r zeczy .

R&ozmaitości.

I m  ba rdz i e j  zbl i żamy s i ę  ki l  połudn iowi ,  
ten* więcej  znajdujemy ptze sady w w y ra ż e ­
n iach ,  „ mianowic ie  przys łówiacb,  i tak,  my  
ntowiemy kiedy nas deszcz  ałbo inny. przy­
padek zmoczy.  »Zi i ioki em do ni tki ,» NiMitiec  

,n 'vy,-azenia ż e  ztuokl  inówi:  Z m o k łe m
** po skórę .  Francuz dalej już idzie ,  i po-  
pan' ^’ . Ze i e,st 0'okry aż do kości ,  ale H i sz -  
krvna*' Ze- ' ' Zsza *>'CL o b u ,  bo czuje s ię ino 
etan.i* )** s *P*kti. ( majedo nacta łos  tu-

k r n o p l z y ^ e  I,fs,brt ' k" nt 7  Pary żu ,  wynalazł 
niż «r h lle*abczną, Utora mi.iej jeszcze^  K    l ( X  ł  t u  i  t i  I I H I 1 6 J  j s .

Vi\. Srp ‘ °  u l - g a  z n i e d o k w a s z e n i u  p r z ez  dzia,̂ 0 wi l go tnego  powietrzu.  To p i  się w trzy
' ' .ększei tt  natężeniu ognia jak srebroŁoi mb;/.: i. i °ki ej  k o m p o z y c j i ,  k o sz t u j e  t y lko  złoty.  

‘' h  t f  o-o r u t z n y m  u ro czy s t ym  ob r zęd z i e  
i ' " ’u ‘olej  Roza l i i  w P a l e r m o ,  ko lo sa lne  

' 7-!j*wanie p o s ą g i e m  tej  ś w ię t e j ,  wiezio-  
ne ' ł -  pi, u j i c ach  mias t a  p r zpz  10 wo low.

—  T a n oo r l i  Fanny i T e r e s a  E i s l e r ,  udają  
się na sześć  mies ięcy  do N e w  York  i F i l a ­
delfii  aby i w nowym św iec i e  ś c i ągnąć  k o n ­
trybuc ję .

— Nakoniec  wykryło  s i ę  na jaw  dla cze o 
lord Łgl i i . thon przygo tow a ł  w zamku  sw o im  
wspaniałe  turnieje o których ty lokrotnie  j u ż  
inówi ly  rozmai te  dzienniki .  Z  smutkiem w i ­
dzi*! on od n i ejaki ego  cz as u ,  nędzę  m i e s z ­
kańców w okol i cy  jego posiadłości  i d o w ie ­
dział  s i ę  że  g łó w n ym  tego  p o w o d e m ,  jest  
iż  bogaci  po w ię ksz e j  c zęśc i  tracą p ien iędze  
w  Londynie  albo w podróżach.  Naty ch mia s t  
przeds i ęwz ią ł  dać U s i ebi e  św ie t ną  s a b a w ę ,  
w nadziei  zc iągnienia  z ukolicy w ie lu  boga*  
tych ludzi  a ztąd dużo pieniędzy.  T o  t eż  
zupełni e  s ię udało.  Nietylko przygo towan ia  
dały mieszkańcom tamtejszym wie l e  p ieni ę ­
dzy zarobić ale i nader l iczni go śc i e  w ie lo  
ich tam zostawi l i .  Za  nędzne chatki ,  p łacono  
po 1000 złotych na kilka dni.  T a  zabawa  
bardzo cię powszechn ie  podoba ła ,  i b e zw ą t -  
pienia wiele  podobnych j e sz cze  będz i e .  Lord 
Waterford oświadczy!  j u ż ,  ż e  urządz i  p o ­
dobne turnieje W swo im zamku .
-—  Ang ie lski e  osady zajmują teraz przest rzeń  

2 ,2 0 0 . 0 0 0  tnil kwadratowych (a n g i e l s k i c h )  i 
brzegu 20 ,000  mil.  Ludność  ich składa s ię  
z  oko ło  200  mi l i onów d u sz ,  pomiędzy k tć -  
remi 27 mi l ionów machometan i 75  mi l i o ­
nów Indyan.

—  Miasto Londyn u ży w a  rocznie na o św ie  
cenie  240  mi l ionów stóp sześc iennych gaz u  
które tyle wydają  świat ła  ileby go  wyda ło  
160 mi l i onów funtów ś « i e c  ł ojowych .

—  Francy* posiada 1663 mosty,  o w  nich 
7825  arkad. 6 , 65 9  550 ffoiiftw, 82 .945  m ł y .
n ów  wodnych i wiet rznych ,-4425 knznt i hut  
że laznvch , '  39 ,000  fabryk,  198,188 gm a ch ów  
publicznych; nakoniec l iczbę nkrętow w s z e l ­
kich narodów które po morzu p ły w a j ą ,  p0 -
dajtl nu 28 ,000.

Przed ki lką  tygodniami odbyto s i ę  w 4  
cyrkule  paryzkim we se l e  s z c / . g ó l  ie. Darn i  
z znacznego domu przed 25 laty z . i w a t ł a m a ł ­
żeństwo w brew woli rodzi ców,  przez co by-  
la  z m u s z o n ą  takowe  zataić.  W ki lka  lat mąż 
jej  umarł  za gran icą ,  a m ł o d a  wdowa  d r ę ­
czona ubó s t wem ,  oddala swoje go  syna do do ­
mu p o d r z u t k ó w .  Wzb o ga co n a  później  spad­
kiem po rodzicach,  odebrała syna i dat i mu  
świetne  wychowanie .  Młodz i en i ec  obdarzony  
o i płatki majątkiem 2(10,tH)0 f r . ,  postanowi ł  
w cz- sni e  wejsc  w- stan ni . l z enski ,  W p ra w -  
d z i ° i . t -* o byłoby z n . l . s ć  dla n iego t o w a ­
rzyszki  n  i.i. !eez matka pr ,gnę łą  nadew szy s t -
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Jra zapewnić jego  szczęście domowe i połą* 
czyć go z is totą ,  k lomby nie mogła zarzu­
cać kiedyś swojemu małżonkowi,  że jes t  o* 
wocein miłoś. . ,  ślubu błogosławionego wpraw* 
Ozie od Boga, ale nie od lądzi. Z  tej przy* 
czyny troskliwa rodzicielka udała się do do ­
m u  podrzutków dłu płci żeńskiej ,  n wybraw­
szy tamże pan enkę ózdobioi.ą rown.eż cno­
tami  jak wdziękami, przeznaczyła tę za żonę 
SWoj< mu synowi. Uboga narzeczona zamie­
n i ła  zaraz wlosiennitę sieroty na okazały 
Strój ślubny, a  młodzieniec przyjął  * za pa 
le tu  tę, k tóra  pewno będzie ot lodą  przyszłe­
go  jego życia.

—- Ostatni pożar w Konstantynopolu był 
skutk iem kilku iskier które w mieszkaniu 
jak iegoś  krawca,  ukryły się pod stosem 
gnlgaj.ow. Owa tysiące domów W popiół 
Zamieniło się. Turcy  wierząc w przeznaese- 
n ie , podczas pożaru starają  się tylko swoje 
Bnienie ra to wać ,  Ilia usi łując przeszkadzać 
poża.owi ,  dla tego też płomienia nie prędzej  
listują, '  aż trafia na mur  który im ctawi ga­
wędę  i ngasi.  Podobnież wierząc w prze­
znaczenie,  wzbraniają się Tnrcy  używać j a ­
k ichkolwiek środków ptzeciw zarazie.  Sinie­
j ą  się oni kiedy Frankowie (tak oni wszyst­
kich europejczyków nazywają);  używają c e ­
ro,owych pluszczy, wewnętrznych lekarstw, 
albo ukadzują przedmioty chwytające sarazę; 
przeciwnie oni kładą gi^ ubuk zarażonych 
morem, używają ich sukni i fajek.
—  »Jnku jest różnica inięJzy słowami nie- 

regularnemi a regularnemu* zapytał guwe r­
ner na ex-iiiiinie swojego ucznia. »Różnica 
między słowami nieregularnemi a regularne- 
nii jes t  ta, udpowiedziuł chłopczyca,  iż przy

Doniesienia
Arckikon/raternia M ilo tierdzia  i  butiku  

Pobożnego:
Postępując w duchu art.  54 ordynacyi przez 

Senat  Rsądzący  SBtwierdzonej, zawindaima 
wszynki  h kogo dotyczeć może iż fanty k l e j ­
not o e  które od łat dwóch i suknie które od 
roku  i sześciu niedziel w Bankn Pobożnun 
zestawione wykupionemi nie zostały, dnia 
11 Pslopada i dalszych 1839 r. wul icy Sień- 
nfcj pod L.  53 przez publiczną licytacyą, po 
poprzedniem ich oszacowaniu sprzedane b ę ­
dą ,  a po odtrąceń.u kwoty z Banku na za 
staw powsiętej .  reszta właścicielom zwróco­
ną  zostanie.  Gdyby jednak właściciel w c i ą ­
g u  lat  sześciu,  nadwyżki nieodebrał,  takowa

pierwszych otrzymuje się więcej plag niż prsy 
drugich.
—  Kąpiele w Konstantynopolu mają szcze- 

góln i napisy oznaczające,  dla jakich osób i 
s tanów do użytku są  przeznaczone. Niek tó­
re są dla p r a w n ik ó w , inne dia niuralisiów, 
ast ionomów,  inne dla poetów,  malarzy mu­
zyków, dla xięży a nawet znawców koni. 
W Akhaba  są łaźnie dla gawędów i amato­
rów ptustwa. Ale następujące napisy niezda* 
j ą  się być bardzo Zuchęcającemi dla gości. 
I tak naprzyslad m.ędzy innemi znajdują się 
łazienki,  dla tych którzy niehibią modlić się 
dla rozrzutnikńw,  dla figlarzy, a w T -p e h a -  
na nawet dla ludzi którzy nigdy prawdy nie 
mówią.  Ponieważ publiczne łaźnia w T u r ­
cy i s łużą razem za miejsce towarzyskich r o z ­
rywek,  przeto każdy może wiedzieć jakie 
rozmowy w tych albo owych łazienkach m a ­
j ą  miejsce, i stosownie do swego snibku mo­
że je  wybierać.

biedno dziewesyna w Munchen,  jadna  z 31 
dzieci jednychża rodziców, z których 2 0 ży­
je  jeszcze,  zasnęła,  i śniły je j  się numera* 
co wcale nie jest  nadzwyczajnością,  ale pięć 
nnmerów, co nie zawsze się zdarza,  i to tak 
wyraźnie widziała we śnie, źe je  nazajutrz 
rano dokładnie pamiętała i postawiła na nie 
całą sv oję gotowiznę. T e  p.ęć numerów 
wyciągnięto z koła w tym samym porządku 
jak  jej się śniły, i wypłacono jej  maleńką  
u y g i a n ą  18,000 słp. Jakim oiganem nruże 
dusza widzieć p rz ys z ło ść  z a w i s ł ą  od prostego 
p r z y p a d k u ,  to jest  pytanie? Bibo czy też nio 
nie staje się przypadkiem,  i czy numera wy­
grywające  są już  wypisane, na cały czas t rwa­
nia loteryi? Jak bą d ź  zdarzenie to jest  d o ­
słownie prawdziwe.

Urzędowe.
po tym przeciągu czasu Stanie się Banku 
w lasnością.

Kraków dnia 4 października 1839 r.
w Zast.  Starszego

(Ir.) K ai-inka Radź. Arch.
Strzelbie ki Sekr -

L O T E R F A  K R A J O W A .
W 889 c iąg n ie n iu  d .  9 Paź dz ie rn i ka  1839 

r. w przy tomnośc i  osób  od r z ą d u  do t ego  wy­
znaczony  c h , w yc ią gn ię te  z koła zostały n a ­
s t ę pu ją ce  numera:

0 4 . —  5 9 . —  18. —  49 . —  6 .
Przyszłe ciągnienie 890 przypada dnia 14 

Października 1839 r.


